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Pismo t o  wychodzi codziennie  oprócz nie­
dzieli i świąt nroozystych w d rukarn i  S t .  Gicsz- 
końskiego.

C Z W A R T E K  11 L U T E G O .

g V t ! ś \ r V - a ? 
W . - v  *

I m i o n a  r z y m s k i e .  

Jn tro  Muóesta M.

Zaliczenie  na t r z y  miesiące Zip'. łO. 
miesięczne z ip .  4 .

lU iO S A  8ŁA W .A N SK U .

Ju tro  Radzyń.

O b s e r u a c y e  M e t e o r o l o g i c z n e .

Daień

godz:

Ha mm et r  
do 0  U R red 

w miarze 
P aryzk i ey

Stopnie
ciepła
podług

Reaumtira

Psy c h r o ­
me t r W i a t r S t a n  Atmosfery

Z ja wi sk a  n a p o w i e ­
t r z n e  i rożne  uwag i

■ 7 
10  12 

J 
9

27”  5 ’*\  504 
5, 73 7 
5.  520 
4.  487

t  l", 3 
t  3 .  4 
+ 3.  8 
+ 2,  2

2 ”  , 13 
2  , 33 
2  , 2 2  
] , 09

FI.  iŁacliucliii średni  
s l aby

9 9

„  ś r edn i

Pochmurno

i? *»
Pogoda ł  Chmurami

Deszcz
Deszcz

C z e ś ć  U r z ę d o w aŁ c
S ęd z ia  Trybunału I.  h i s  lancy i  K u m m issarz  
u pad łośc i  Handl.i Jana l ian /ego  Piechockiego.

W  z y w a wierzycie l i  upad łego han d l u ,  a 
mianowicie:  1) A tex a n d ra  ( ionlard i syna,  2)
Be-mus et Cotnp.  3) braci l*assavant w F r a n k ­
fu rc ie ,  4) Jnk ób a  lMoncli et Cotnp.  w Offen- 
bacl i ,  5) Sel l i er  et Conip.  6) S.  G.  S ch le t t e r ,  
7) Karo la  G run er  , 8) Teichinann et I l a g e -  
in a n n ,  9) S z a n e k  et  Conip.  10) Gebrii i ier  
H o l b e r g  w L i p s k u ,  11) W .  K ue t ge ns  et Soli­
nę \v Aachen ,  12) Jana Kaibel  w Crefeld,  13) 
Te od o r a  iStrube,  14) C.  A.  Bossange ,  15) J .  
G.  Uhnian w L i p s k u ,  16) Ch r .  F r .  Boinnier  
w D r e ź n i e ,  17) Me nch e j me r  et Cotnp.  w B e r ­
l i n i e ,  18) J .  C. S tayenhagon  w D re ź n i e ,  19) 
f t .  i*. Nicol i ts w W i e d n i u ,  20) Józefa S au er -  
wpin et Cotnp. 21) H e n r y k a  K r e m p ,  22) J ó ­
zefa F e b r  w W i e d n i u ,  23) Jos.  l 'uf.  Goi ner  
w  B l o t t en dor l , 21) Joz.  W i l he l  ni a i Karo la  
B la nk  w E lbe rfe ld ,  25) N.  M essen (J. K. Solin 
w A a c h e n ,  26) Bhey w L ipsku  , 27) Magda­
l enę  S o b ie n ie w sk ą ,  28) Mussę  Kon s tan c j i  
L e w a n d ow sk i e j ,  29) l*. 1’opowich z domu S o ­
cz y ń s k ą ,  30) F .  J.  K i r c h m a y e r  et So l in ,  31) 
Micha ła  F i l ipowskiego  32) K aro la  Bo ga ck i e ­
g o ,  33) K a j e ta n a  huc l i s ,  34) S tan i s ł awa  O- 
Bzackiego,  35) Meisels  et  M. Z.  H o r o w i t z ,  
36) Sorę  K ro n g o l d ,  37) J a c k a  M o le n c k i e g o , 
38)  A b r a h a m a  E h r e n p r e i s ,  39) Jan a  Aiikle- 
Micza,  40) Fe ibus ia  L h r w a t t e r ,  41) Ju de i  A.

ronsobn w K r a k o w i e ,  aby się w dniu- s iód­
mym Marca  r. b. o godzinie dziewią te j  r a n ­
nej  osobiście lub p rzez umocowanych  p e ł no ­
mocn ików stawili  w sali  ' posiedzeń T r y b u n a ­
łu 1. Instancyi  Wy dz ia łu  II.  gdzie przed S y n ­
dykami  tymczasowymi  upadłości  Ka je tanem 
F u ch s  i Konstan tym Morbi tze r  tudz ież  nami 
S ędz i ą  Kommi. ssarzem nastąpi  sp rawdzen ie  
obl igów upadłości  w sposób ar t .  65 i nust: 
kod.  han d l ow eg o  ks.  I l i  przepisany.

W  K ra k ow ie  d. 27 Stycznia 1836 r  
(3r.) J ó z e f  S lróżecki  Sęd.  T r y b .

T ( ) I V  A R Z Y S T l l O  DO B R O C Z Y N N O S C 1 , t r o ­
sk l iwe  o pomnożenie funduszów pot rzebnych 
do u t rzym ania  ubogich w d o m u  schron ien ia  
na zaniku  umieszczanych,  t rudn iące  się przy-  
letn k i lkudz ies i ą t  dziećmi s ie rotami  w tym in ­
stytucie wychowanie  do ich s tanu zas tosowa­
ne odh ie ra jącemi ,  tylokrotnie t tdowbdniona g o r ­
l iwośc ią  szanownych  i ł a skawych D am  K r a ­
kow sk i ch  wspar t e ,  upros i ło  za  pośredn ic twem 
swoje j  P re ze sow ej  poniżej  umieszczone  damy 
do zbierania./ i j / i /ów'  na loteryą,  corocznie w tym 
dobroczynnym ce lu  u k ła d a j ą cą  się.—  Z a w ia ­
damia jąc  prze to ninie j szem Szanowną Publi­
czność \ z  w ś r odku  mies iąca  ntarca c i ągn ie­
nie iosó\v nas tąpi  , u p r as z a j ą  j a k  na j up rz e j ­
mie j ,  aby chcąc  wespr ze ć  dom schronienia 
ubog ich  i wywdzięczyć się D a m o m ,  fatygi 
sw e j  dla c i erpiącej  ludzkości  n ieodma wdają­
cym j a szczodroty swe j  ma jąc e  być of tarowe
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ne na Loteryą fanty,  u Dam ta w yszczegól­
n iających się składać raczyła.

K raków  10 Lutego 1836 r.
F r .  Sa lezy  G awroński  

Prezydujący w Tow: Dobr .

D am y do zbierania fa n tó w  uproszone.
J W .  i W .  Hrab ina  A n k w i c z , F lo rk i ewi -

c z o w a , Grodzicka  SUna to rowa ,  GostUowska
M i k o ł a j o w a ,  K rz y ż a n o w s k a  A d a m o W a , H r :
L e d ó c h o w s k a , O l e a r s k a ,  l i r :  Kozlworowska
Z o f i a ,  Hr :  Sze u i bek ow a  Joz e fa ,  W ę ż y k o w a
Franc i sz ka ,  Wo l f fo w a  W in c e n to w a ,  H r :  \V'o- 
dzicka Józefowa .

P o l s k a . Z e  zdania sprawy udzielonego 
\ na pólrocznein  posiedzeniu publicznein l)y- 

rekcyi  g łówne j  towarzystwa  kredytowego  z i em ­
sk iego w dniu 1 b. iii. odby te m,  ważnie j sze  
w y ją tk i  s ą  nas tę p u j ąc e :  Po  włączn ie  ub ie ­
g łe  półrocze ogól  przyznanych pożyczek przez  
towarzys two wynosi ł  złp. 254,571 ,‘100; w tym­
że  czasie wystąpiono z s u m m ą  zip.  930,417; 

ogól  więc dotychczasowej  wierzytelności  wy­
nosi  złp. 253,631,982.  Z  dniem 30 stycznia 
r .  b. zna jdowało się w obiegu  l is tów zasta­
wnych białych i żół tych sz tuk 143,827 na 
zip.  196,306,500; należność opła t  od s towa­
rzyszony cii do pobran ia  w minio nem p ó ł r o ­
czu wynosi ła zip.  11,402,622,  na to wpłynę­
ło 8 , 165 ,531 ,  za lega przeto złp. 3,137,127.  
W o j e w ó d z t w a  Au gu s to ws k ie  i S andomie r ­
sk ie  p ie rwsze  za jm u ją  miejsce pod względem 
u i szczalności ,  z czasu bowiem pop rze dza ją -  * 
cego ra t ę  c z e r w co w ą  r. z. żadna  na nich z a ­
l eg łość  nie ciąży.  W o j e w ó d z t w a  Ka l i skie  i 
Pod laskie  po 2ch tamtych n a s tę p u j ą ,  p i e r­
wsze  z d r o b n ą  tylko za leg łośc ią  r aty g r u ­
dn iowej  1834 r. d rug ie  z nieco znaczniej szą .  
W oj e w ó d z t w a  K r a k o w s k ie  i  L ub e l sk ie  s i ę ­
g a j ą  za leg łoś c i ą ,  p i e rws ze  raty g rudn iowej  
1832 roku,  d rug ie  cze rwcowej  1833. W o j e ­
wództwo Mazowieck ie  j e szcze  z g rudn iowej  
1831 r. ma  do odzyskania za l eg łość ,  co do 
l iczLy u ie wie lką ;  wojewódz two  nakon iec  P ł o ­
ckie  w stosunku dó innych najdawnie j sZ i^bo 
j e szcze  z raty gi miniowej  1830 roku obcią- '

ża  należność.  W  uplynionem półroczu sp rz e ­
dano dóbr  w Mazowieck iem 3, Lube l sk ie m 2,  
P łock iem 5, K rak o w sk iem  1. Należ;ność do 
wypłaty z ł  l isty zas t awne i kupony p ó ł r o ­
c z n e ,  wynosi ła  złp.  12 ,428,916,  na to upła* 
cono złp.  7,089,852.  Pozostaj e dla n ie zg l a -  
szających się po wypłatę złp. 5,339,094.  T o -  
, \varzystwo posiada su mm ę złp. 2 ,189 ,497 ,  
własnośc ią  j ego  b ę d ą c ą ,  a k ióra pochodzi  z 
ka r  i exe ku tne go  od zaległy ć l  r a t ,  z op ła t  
od występujących i t.p. nadzwyczajnych wpły ­
wów.  c c  w .

Gat. i ć y a . W'yrob wódk i  w cyrku le  t a r ­
nowsk im i bocheńsk im przez  zaprowadzen ia  
nowego  systemntii  n u  zmniej szył  s ię ,  l ubo 
n iek tó re  niniejsze gorze ln ie  ustały,  na k t ó ­
rych miejscu nowe  i większe  powstają.  T a  
uiiiła liezhn zamkniętych gorzelni  w: s tosunku 
z i nn dni i łatami bynajmnie j  niezumięj szyla 
wyrobu do końca stycznia 1836. Ł a t w o  to 
pojąć m o ż n a ,  że każdy p r od uk t  w mia rę  j a ­
go pot rzeby  w cenie  się podnosi  lub s p a d a ,  
więc gdy większa  ilość wyrabiana będz ie  nad 
potrzebę k r a jo w ą  i handel  zagraniczny,  p rze ­
to na spieniężenie p r oduk tów  rachować r . .e- 
m o ż na ,  bo pozostałości  z końcem l is topada i 
wyrób do końca  stycznia w cyrkule b oc he ń ­
skim i t a rnowsk im wyniesie ogólnie 6 ' 7 ,6 5 8  
ga rncy  szumówki .  W y r ó b  wódki  w tyeln 2ch 
cy rku łach  w porównaniu z sąs iedniemi  j=*st 
mniej szy i spodz iewać  się t r z e b a ,  że s toso­
wnie do ludności  większy zapas okaże.  D o ­
stać tu można okowity  30 stopniowej  ' ga rn ie c  
po 24 k r . ,  a wódki  sz um ów ki  z anyżem 2 P '  
s topniowej  ga rn iec  po 15 kr .  km.  opłacone j  
przy wyrobie.  g l .

F n  USSY, Z  początk iem b. r pos tanowio­
n o ,  aby oc. niektórych  gaze t  f r a ncu zk i rh  o- 
płacano t ak ie  p o r t o ,  j a k ie  się od l is tów 
płaci.  P i sma  te utraciły p rawie  w s / y s t k ic n  
swoich a b o n e n t ó w ,  ponieważ każd e  kosz tu-  
j e  t e raz rocznie k i lkase t  tnlni^Sw. —  Gaz e­
ta Be r l ińs kn ^rz ądo w a  zawie ra  pos tanowien i*  
k r ó l e w s k i e ,  z łożone z 7 a r t y k u ł ó w ,  mo c ą  
k tó reg o  ograniczony zo s t a ł  handel pap ie ram i  
h i s z p a ń s k i m i .  A r t yk u ł  l sz y  brzmi  j a k  nu-



.Stępuje: Umowy wzg lędem ja k ich  b ąć  pa- 
łiji-erów hiszpańskich za w ar te ,  po og łoszen ia  

ninie j szego  ro zporząd zen ia ,  m a ją  być w a i  no 
w tenczas ty lko ,  jeźl i  obiedwie st rony na ­
tychmiast  i ca łkowicie j e  wykonają .  Z  r e ­
sztą ,  m a ją  być bez w yją tku  uważ ane  za- ża ­
d n e ,  i nigdzie nie ma być w s a d a c h  do pu ­
szczone powództwo z takich umów.  Również 
nie ntoże nikt  wystosować pozwu,  lub żą da ć  
exekucv i  z u m ó w ,  zawar tych względem j a ­
kich  bąć" in teresów w papierach hiszpańskich.

JUHASCY A. T t i i i i  dniami hył Pa ry ż  św iad­
k iem nader  c i ekawćj  sprawy.  Wi aJon io ,  iż 
x ią ż ę  Karol  Rrunszwicki  otrąci ł  r. 1830 x ię -  
s two swoje,  i że tak Kroi  Angiel ski  j a k  t e ra ­
źniejszy xiążę  w im i n s z w ik u  pan u jący ,  W i l ­
he lm ,  ogłosili  xięcio K aro la  Za bezwłesno- 
w dlii e g o , i miniowal i  mu  ku ra t o r em  xięcia 
Cambr idge .  Chodzi ło o to, aby powyższy ak t  
uznania  bezwlasno wolności  nie miał  mocy 
obowóęzującej  we Fraticyi .  T r y b u n a ł  cywil ­
ny I. In s t a nc j i  p r z y d i j l i i  się do żądan ia  x ię -  
ci a K a r o l a ;  a po założonej  przez  xjęcia C a m ­
bridge ap p e l l a c j i ,  p r z j s z ł a  sprawa pod r o z ­
poznanie sądu appe l lac j jnego .  Sędz iowie  u- 
brani  by Ii wszyscy w czerwone togi .  P re zy-  
downł pan Mil ler .  X i ą ż e  K aro l  R unszwi -  
cki  broni ł  sam sprawy sw o j e j , lecz pon ieważ 
s ie un ió s ł ,  ouczjl t rj i ie l i s t ,  k tóry pisał  do 
K ró la  An gie l sk iego ,  swojego  w u ja ,  prze to 
wyręcz ) !  go  w obronie  p, Comtp,  ż ą da ją c  po­
twie rdzen ia  wyroku  Iszej  ins t ancj i  i w yn agr o­
dzenia s t rat  poniesionych w ilości 500,000 fr.  
X i ą ż e  Karo l  domaga ł  się aby sprawiedl iwość 
f r ancusku  była sędz ią  pomiędzy,  nim a K r ó ­
lem angielskim.  P an  I3erville,  p ie rwszy p r o ­
k u r a to r  j eneralny ,  lĄł  tego zda n ia ,  że  pon ie ­
waż  nkt  uznania bezwłasnowolno ic i  jes t  ak te m 
po l i tycznym,  wjdany tn  p rzez  osoby pol i ty­
czne przeciw innej  osobie pol i tycznej ,  p rze to  
nie  inoże podlegać rozpoznan iu  władzy  s ą d o ­
wniczej .  S ąd  appelhtcyjny po dług ie j  n a r a ­
dzie ,  po twierdz i ł  wyrok 1. i n s t a n c j i , nie p rzy­
chyl i ł  s ię zatein do żą d an ia  x ięcia  Ca mb r i d ­
g e  , ale skaza ł  go ns  koszta  sprawy  i  wyna.»

g r o d z e n i e ,  k t ó r e  t o  o s t a t n i e  m e  p o n i e ś ć  skarb 
Xięstwa B r u n s t W i C k i e g o .

U n i t  30 stycznia rozpoczą ł  s ię  proces  F ie -  
skiego.  Na wszystkich ul icach,  które.ni  F ie -  
skiego  i j ego  spólwinnych  p rowadzono  du 
pałacu L u x e m b u ' - g ,  stały l iczne s t r aże w o j ­
skowe .  W  sali sądów ej złożono kufe r ,  dwie  
związa ne  pac zk i ,  d ługi  sztylet ,  l i n ę ,  czarny 
i popielaty kape lusz  i machinę p iek ie lną  wła ­
śnie na przeciw mie j sc a ,  k tó re  za jmował  
ma rsz a ł ek  Mcrrtier. F ie sk i  wszedł  najpier -  
wszy do sali.  J e s t  ma łego  wzros tu,  n i eszla­
chetnych o c z u ,  na lewe j  skroni  ma w i e l k ą ,  
g ł ę b o k ą  b l i z nę ,  w s k u t e k  ranienia p rzez  m a ­
chinę p iekielną .  W szysti . ie miejsca zajęl i  
t ł umem widzowie.  P ow sz ec hn ą  uw ag ę  z w r ó ­
ciła obecność xięcia Ta l l e j r andn ,  który wszedł  
do sali wsp ie ra jąc  się na hrabi  Mollien.  GPS.

A s  a LI A. L o n d j ń s k i e  ministeryalne.  d z i e n ­
niki  op iewa ją  ci ągle zwyeięzlwo w  wyborach  
municypalnych,  ale lorysowsk ie  dzienniki  za ­
czynają  przyczyny tego  k rzyku  radości  w y ­
świecać i osłabiać.  Wi ęk sz oś ć  w y br a n j c h  
u rzędn ików municypalnych j e s t  rndykalna a 
p zynajmniej  mini steryja lna .  T e n  radyka lny 
wpływ wybo-ów municypalnych będzie dz ia ­
ła! wielo rak im sposobem na w jb o r y  p a r l a ­
m e n to w i  i z czasem pociągnie za sobą  zmif.- 
tię zasad rządowych .  Kłó tn ia  o tę okol iczność 
w angiel sk ich  dziennikach  jest  tak roz j ą t r zo ­
na i p rze wl ek ł a  j a k  oblężen ie  miasta Opor to.  
K aż d e g o  rana zna jdziesz w Kron i ce  P o r a n ­
n e j ,  każdego wieczorc  w Globie,  d ł u g ą  odoo-  
wiedź na a r tyku ły  gazety  T im e s ,  k tó r e  us i ­
ł u j ą  dowieść,  że  wspomniane  wybory są  n ie-  
z ł o m n ą  za por ą  dla W i g ó w  i muren)  ż e l a ­
znym przeciw T o ry s o m .  Końca  tego bom ­
b a r do w an i a ,  tego oblężen ia  Oporto  na pap i e ­
r z e ,  j e szcze  po t rzeba cz e k a ć . — Koinpan i j a  
wschodnio - indyj ska zrobi ł a nowy krotr  vv 
na prowadzen iu  ^edne j  i tej  samej  monety,  w  
całycli Inuyach.  A lbo w iem  opró cz  r t ipi jów 
k om p a n i i ,  k r ąż y ło  j e szc ze  186 różnych  g a ­
t u n k ó w  s ta rych r u p i j ó w ,  k t ó r e  różne j  były 
war tości .  Do tychczasowe  monety k o m p a ­
n i i  śmiesznie wyg ląd a ł y ,  nosząc  nazwisko



136 —

i  rok panowania  wielkiego Mogola ;  na  nowych 
będz ie  z j e dn e j  st rony w i z e r u n e k  k r ó la  a n ­
g ie l sk iego,  a z drug ie j  tytuł  kompani i ;  s ą  one 
bardzo szerok ie  i c i e nk ie ,  ażeby w y d r ą ż a ­
niu o n j . h  i na lewan iu  ołowiem zapo b ie dz ,  
co d o t ą d  bardzo  się często z d a r z a ł o . — P rze z  
r o zk a z  rady t a jnej  został a  po łudn iowa  A u-  
sl rui i j a  pos tanowiona osadą a n g i e l s k ą ,  i lord 
Gleneg  p rze ds i ęwz ią ł  ś rodk i  do os ied lenia 
angiel skich  osadn ików bez pokrzyw dze n ia  
k r a j o w c ó w .  Gir .

P o r t u g a l i a .  Te ra ź n ie j s zy  min is te r  sk a r ­
bu  Camp os  j e s t  wyznania mojżes / .owego.  Nie- 
zapomina  on o swoich wspó łz iomkach  , k t ó ­
rych  wypędzono z Por tugal i i  za Ja na  3 g o , a 
c i  swojemi  kapi ta ł ami  Amsz te rdain  zbngaci i i .  
P a n  Campos chce t e ra z W sz y s t k ic h  Iz rae l i tów 
pochodzenia por tugal sk iego  z.wabić z G ib r a l ­
t a r u ,  M a ro kk o  i i n n jc h  mie j sc ,  7, ich k a p i ­
ta łami ,  i przy rzeka im wolność r e l igi jną w ca- 
ł e m  kró les twie .  Gdyby się to dało przywieść 
do skutku-, k ra j  odniosiby w i e lwi e korzy śc i . —• 
F r a n c y a ż ą d a  teraz zwr iicenia z a s i łk ó w ,  k tó ­
rych f rancuzcy mini s t rowie  dostarczyl i  Don 
P ed r o w i  na j e g o  w y pr a w ę  do Por tuga l i i  , 
o raz  zwrócpn ia  kosztów wyłożonych na u t r zy ­
manie  Pedr i s tów zbiegłych do Francy  i.—  Gdy 
by łe mu  mini st rowi  ska rbu ,  panu Ca rv a lh a  o- 
ś w ia d c z o n o ,  że sk a rb  hi szpańsk i  znajdu je  
się t e raz w dobrych r ę k a c h ,  skoro  j e go  mi- 
n i s j r em jes t  pań M e n d iz a b a l , miał  ten po­
wiedzieć i ż  najmniej  2 0  mił i i jonów zyska.  g a .

A m e r y k a . W  ch w i l i ,  gdy wielkie n i e ­
sz cz ęś c ie ,  z.rządzone p rze z  poża r  w Nowym 
J o r k u  wzbudza  udział  powszechny,  może nie 
o d  rzeczy będzie udzielić n ie k tó ry ch  w ia do ­
mośc i  o tein mieście:  Now y J o r k  uchodz i
za  j e dno  z na jpięknie jszych miast ,  a pod w z g l ę ­
dem ko r zy s tn eg o  po łożen ia ,  ni ema może r ó ­
w n eg o  w całym: świec ie . Ja k  W e n e c j a  wznosi  się 
z  morza  n a  wyspie i 111 i ości w ło n ie sw oje m w s z y ­
stkie bogac twa  Świata,  J e s t  t a k  wiałkie,  j a k .  
P a r yż .  Za ledw o k t ó r e  mias to pochlubić się 
m o ż e  t ak iem miej scem prze cha dz kow em,  j a k  
N o w y  J o r k .  Z ta m tą d  rozpoczyna się o k a z a ­
ł a  ł ł roads t ree l  (ulica szeroka)  c i ągn ąc a  się 
p r z - z całe miasto,  a k tora  pod wzg lędem d łu ­
gości  i s zerokości  sw o je j ,  span ia lych  s k l e ­
pów,  e l eganckich  nam io tów  od s łońe a  i t. p. 

j e s t  n i ep oró w na ną .  D om y osób wyższego 
r zę d u  s ą  p r zys t ro jone  7  na jwiększym przep y­
chem w muterye j e d w a b n e  , zwie rc iad ła  1 t.  
j Giełda  była bardzo  p ięk na  i t r zymała  ś ro-  
dpk  między p o n u r o ś c i ą ,  j a k ą  się londyńska

odznacza ,  i w ie l ką  e l eg a n cy ą ,  k tó ra p a r y s ­
k ą  ozdabi. . .  Mias to N o w y  J o r k  posiądę t r zy  
teatru N i c  doskonal szego  pomyśleć sobie 
n i e m o ż n a ,  nad wewnę t rz ne  u rządzen ie  z a k ła ­
dów publicznych w Nowym J o r k u ,  wszędzie 
okazu je  się p rawdziwy umysł  praktyczny,  
k tó ry  za raz  cudzoziemcowi  w oczy wpada.

R o z m a i t o ś c i , W  Angli i  i F rancy i ,  gd z i e  
t a k  często z d a r z a j ą  się zabó js twa  przez t r u ­
ciznę,  pos ta no w io n o , ażeby ar szenik ,  dla r o z ­
poznania go między innetni  c i a ł ami ,  f a r b o ­
wać i pachmdłomi  zaprawiać .  W ł a d z e  za j ­
m u ją  się doglądaniem ap teka rzy  w dope ł n ie ­
n iu  tego p r z e p i s u . — Na  wyspie Ceylan  dzi ­
wnym sposobem obchodzą  się z d łużnikami .  
N a  samprzód zde jm uj ą  z  nieb sukn ie  i t a k  
p rzez długi  czas zos taj ą pod s t rażą.  Jeże l i  ,zaś 
d łużnik  up ie ra  się i zapłacić nie chce,  p rzy­
w ią z u ją  mu ogromny  kamień ,  k tóry nosi do­
póki  nie uiści się z długu .  City i to nie p o ­
m a g a ,  na nogi da ją  mu z ciernia o bów ie ,  w ’ 
końcu  d o p i e ro ,  gdy wszystkie  kary sku tku  
nie sp r awi ły ,  wierzyciel  ośw iadcza ,  że ma 
zamiar  s i ę  o t r u ć ,  j a k o ż ,  j eże l i  i tu wyplata 
nie n a s tą p i ,  a g roźba  w yk o na ną  zostanie,  na 
tenczas d łużn ik  j a k o  powód do zabó js twa 
w ie r z y c ie l i ,  ponosi  k a r ę  śmi e rc i . —  W  a n ­
g ie lskie j  wipsce Dernay żyje  obecnie p r a w ­
dziwie pa t ry ja rcha lna  rodzina.  Ojciec Wił* 
lian: W i l so n  i j e go  żona ma ją  131) żyjących 
p o to m k ó w ,  czcigodny naczelnik rodziny l i ­
czy 101 l a t ,  j e s t  bardzo czer stwy i sam pro ­
wadzi  go sp o da rs t wo .—  Sądzo no  d o t ą d ,  iż 
ko le je  że lazne s t aną  się w zimie bezpożyte -  
czneini ;  lecz błędność tego zdan ia  u d o w o ­
dniono lej zimy w pomocne j  Ameryce.  Na  
j e d ne j  żelaznej  kolei  tego k ra j u  leżał  śnieg 
g ru b o  na 0 cali; umieszczono  tylko na przo-  
dzie  machiny przy każdej  szynie pewien r o ­
dzaj  l emiesza  , który przed wozem śnieg  u- 
p r z ą t a ł ,  i woz parowy uo iegał  hez  p r ze sz ­
kody 9 mil  angiel sk ich  na godzinę.

T e a t r  x a r o u o i v y . Ju t r o  na dochod Ma-  
ryjanny T h eb a ch  i j e j  c ó r e k  T e r e s s y  i A n ­
toniny F isze r ,  daną  będzie d r a m a  pod ty tu ­
łem:  Zaczarowany ilom biały.

FRZYJEGHAI.I DO KKAKOWA

Od  10 do U  Lutego.
Tomkiewicz Apolinary z G a l ic j i ,  Smoczyński Mi 

Kot a j  z W ęgier .

WYJECHALI Z  KRAKOWA.
Annoni hr: jako  k u ry e r  Jo W icJnia,  l.ai.ge Porucz. 

Ces. Rusi.  do Wiednia , Gorczyński Andrze ' do Gftl.


